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Piłsudski w Wilnie
Wkroczenie wojsi. polskich do W iina było hi­

storycznym dnism dla starej litewskiej stolicy. Po 
długiej i strrsznei dcli pod rządami bolszewickimi

„Stoim y i wytrwamy pod dowództwem niezło 
mnego kapitana Dąbrowskiego. Czssy nasze listo­
padowe i grudniowe 1918 były ciężtfe, e pełie 
otuchy i n&dziei na lepszą przyszłość. My Lw ow ia­
nie dia Lwowa i Bzcćżypo poitte stanęliśmy mu­
ren . Skończyły się dni walki o L - ow, lecz dużo 
ronoty dla nas rowriuż i „gazieindziej1*. Nai.za ba 
terya to pierwszy „południowy ow oc1 dla Ukruiń 
ców w obionie L w ow a; o pjszczogólnycn wilkach 
nie czas nam mów.ć, bośmy s:ę ao walki zrodzili. 
Stoimy od listopada w polu i stać będziemy, aż nam 

iśłioj czas zabłyśnie i kresy n isze wywalczymy. 
Za w sz y s tk ich ...T u  następuje podpis. 3daje się, 
że o ducbu naszej armii te słowa aż o^uto mówią 
i dość silnie utwierdzają nas w przekonaniu, że na 
niej możemy polegać całkowicie i musimy z niej być 
dumni.

Pomimo chwilowych tryumfów zaciska się koło 
bolszewizmu rosyjskiego żelazny pierścień. Od za­
chodu napierają na północy armia estońska, a p o ­
niżej polska, od wschodu następują wojska admirała 
Eołczaka. W  Helsingforsie odbywają się energiczne

Omkoiitils Gilltjl witkolalaj: F. itrinn*
kcltmi dom Ljrowie. (Fot. U, Mfiaz.)

przygotowania pud kierownictwem ententy. Pod 
tym i?  ,rrm wzdłuż całej linii kolejowej d Karwi 
aż do Petersburga armia bolszewicka znajduje się 
w  odwrocie, nie mając jnż ze stolicą żadnego kon­
taktu wskutek zerwania pcłączen'a.

W śród członków sowietów panuje ogromne za­
niepokojenie, wojska zaś oświ iczyły się za obroną 
Petersburga do ostatniego tchn, zaznaczając, że 
gdyby gen. Mannerheim miał zająć miasto, wkroczy 
w  ruiny, bo dzika nienawiść do zwycięsko posu­
wających się armii podsunęła sz teński plan zniszcze­
nia stolicy. Oto na rozkaz otrzymany z Moskwy 
podminowano trzy główne mosty na Newie jak też 
Raźniejsze tndowie, by w razie odwrotn zwycięzcom

Ndsza armia w polu.
Obecne waiKi na wschodnim froncie postępuj; 

zwycięskim '.rokiem naprzód, wyzwalając z każdym 
dniem z jarzma ukraińskiego coraz większą połać 
krajn, przechodzącego do dui dzisiejszych męczeńską 
dolę. W ypadu jednak w tak szalonym tempie płyną, 
że jeszcze aosize nie zaginęły wieści o niebezpie­
czeństwie Lwowa, a jnż słyszymy o wyzwoleniu 
Brodów, Brzeżan i Stanisławowa, i kto wie, czy 
jutro nie będziemy mówić o Tarnopolu. Dlatego też 
z k*żdą chwuą słychać okrzyki na cześć wojska 
podnoszone z gen. Iwaszkiewiczem, który wobec 
witających go Lwowian zakończył ar.oją mowę sło­
wami: Niech żyje armia polska i bohaterzy lwowscy.

Mowi się o .„sto  dzisiaj, boć to n&jaktnalniejsza 
sprawa i temat eajponętnnjszych dysknsyi wśród 
wrogow o —  boiszewizmie w  tej armi:, idącej k n  , 
wym  szlakiem, ze słowami oswobodzenia kn swoim 
bracom . A u  mówiąc w ton sposób nie oblicza mę 
wartości faktów, które przocio wyraźcie przekreślają 
wszelkie insnacyjne twierdzenia, dając dowód ma­
łego i nu błędnym kącie patrzenia opartego sądn. 
Armię rosyjską trąd bolszewicki mógł łatwo stoczyć, 
bo miał podatny grnnt w despotycznej polityce cr- 
rów, n nas, gazie aię każdy wysiłek, każda m jśl 
o najmniejszym nawet zakroju zosrodkowywuły 
w jeayaych słowacn „Ojczyzny wolność racz nam 
wrócić Patiau dta komunistyczna stojąca w  rażą* 
cen. przeciwieństwie z powyższemi słowami, me 
mogła się oapcwiećaio zaaklimatyzować i dlatego 
wszelkie błogie nadzieje naszycn w iogów  o stwo- 
rzemn jakiejkolwiek podstawy pod przyszły ruch 
w naszej atmu jest zwykłym wymysłem, obliczo­
nym raczej na bezwartościowy rf.k t, aniżeli na rze* 
cz* wisty kezaltat. Ze nie operujemy gołesio nemi 
tr  lerdzenumi, aie faktami, przytaczamy w całości 
liac otrzymany z IY . pułkn artyleryi polow ej;

O lfn tC iin u  Gnuyl vrb«<llt|: Pogwb podpor. U. Wndkiê le»& z pociągu pancernego „P. P. 8 *.
/ (F »t, M. tfttnz.)

Petersburg wooec upadku.
W  ostatniej odezwie ilo pr^etaryutn rosyjskiego 

Lenin i Trocki przyznają się szczerze, że nadeszła 
krj tyczna cbwila bolszewickiej Bosy i ;  można dodać 
do tegc, że zbliża się szybkim krokiem cLwiia nie­
uniknionego upadku, którego wyrazem będzie zaję­
cie Petersburga, którego w  bardzo blizkim czasie 
należy się spodziewać.

sprawić widok jaki nie znała nawet Moskwa w  na­
miętnym roku 1812.

Subskrybujmy polską 
pożyczkę państwową!

OsTchatiarl G-lUfl watfcaliU] Zdementowana 
armata polska w ‘ »ii walki.

nie liczącymi się z żadnymi względami na wyni­
szczone miasto powiał nowy duch. To też z praw­
dziwym entneyazmem witano nasze wojska, a prze- 
dewszystkiem Piłsudskiego, który mając w swoich 
żyiecli krew litewską czuł głęboko każde bicie serca 
swoich braci, którym niósł wolność i wielki dzień 
wyzwolenia. Dziś sprawa litewska jest przedmio­
tem jeszcze żywym  w opinii publicznej, która je 
dnogłośme stanęła po stronie manifestu Naozelniin, 
unieważniając w  ten sposób uchwały pewnych grup 
sejmowych. I  powoi, głos opinii publicznej począł 
się ustajac i w  (fasie , wreszcie jednozgodnie sie­
jącej v jej szeregacu

Żywność dla Niumiec.
Obecna wojna wyniszczyła wszystkie żywotne 

siły przemysłów państw środkowo Europejskich, 
stwarzając ruinę na wiele lat. Eónocześaie z za­
marciem rynkn handlowego v; Europie musiała 
w pewnym stopniu upaść prodakeya amerykańska, 
mająca szeroki zbyt w państwach walczących. Je- 
dnite trm wojna me szła poprzez wszystko ogniem 
i mieczem, ale mimo wszelkich wysiłków, aby zgnieść 
wroga całego świata, który wylęgnąwszy się w pań­
stwach centralnych, wyciągał swoją zaoorczą rękę 
wszędzie, gdzie się dato, dołożono w&zeikicn star ń 
aby życie handlowo-przemysłowe utrzymało się 
w  ramach pracy, o ile możliwości najintensywniej.

Toteż z chwilą rozpoczęcia prac pokojowych roz­
palił się ożyvion y rnch cele u  dostarczenia Europie 
materyałów do rac/on lnej produkcji, jak z drugiej 
strony dołożono wszeiirńch starań, aby umożliwić 
szybko i wydatnie pomoc dla wygłodzonych Indów 
pod duchupiekuńczą ręką pruskiej gospodarki, dopro­
wadzonej ao ostatecznych granic dzięki mąc-rej i na 
„w>3okiej idei opartej - polityce.

Nie pominięto tutaj także Niemiec, którym Ame­
ryka dostarcza znacznych transportów żywności 
płaconej złotem. W aramasn }'dnak legaiarnych 
transportów była bezwzględna owolnoSć dia państw 
kocLcjjnych. Dziś wypaoki mówią wiele o tej pc- 
wolnosci i prawdopodobnie dzięki iii poJp si nis T.a 
randów pokojowych rozpocznie się r^presywna blo­
kada Niemiec, której pierwszym znakiem będzie 
wstrzymanie wszelkicn dostaw.


